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DOKTORAT KS. JACKA ZIELIŃSKIEGO

D n ia  13 lis to p ad a  2001 roku  na W ydziale P raw a K anonicznego U niw ersy tetu  
K ardynała  S te fan a  W yszyńskiego w W arszawie odbyła  się publiczna o b ro n a  pracy 
dok to rsk iej ks. Jack a  Z i e l i ń s k i e g o ,  abso lw enta  w spom nianego  wyżej W ydzia
łu, k ap łan a  archid iecezji w arm ińskiej. K siądz J. Z i e l i ń s k i  przedłożył R adzie  
W ydziału rozp raw ę pt. „Istotne obow iązki m ałżeńskie w św iadom ości chrześcijan 
rozwiedzionych na przykładzie wybranych parafii A rchidiecezji Warmińskiej. S tud ium  
kanonistyczno-socjołogiczne", n ap isaną  pod  k ierunk iem  ks. prof, d ra  hab. R yszarda 
S z t y c h m i l e r a .  W  ch arak te rze  recen zen tó w  w ystąpili: ks. prof, d r hab. Jan  D y 
d u c h  (PAT), ks. p ro f, d r hab . W ojciech G ó r a l s k i  (U K SW ) o raz  recen zen t p o 
m ocniczy ks. prof, d r  hab. Jan u sz  M a r i a ń s k i  (K U L ).

O jciec Św ięty Jan  Paw eł II w ad h o rtacji aposto lsk ie j Familiaris consortio  (22 li
s to p ad a  1981 r.) u k azu je  zad an ia  K ościo ła  w obec rozw iedzionych. W zywa p a s te 
rzy i całą  w spó lno tę  w iernych do  ok azan ia  pom ocy rozw iedzionym  tak , aby n ie 
czuli się o d łączen i od  K ościoła, gdyż jak o  ochrzczeni pow inni uczestniczyć w jego  
życiu m .in. p rzez  słuchanie  Słow a B ożego, uczestn ic tw o we M szy św., trw anie na 
m odlitw ie, p ielęgnow an ie  d ucha  i czynów p o ku tnych  o raz  w ychow anie dzieci 
w w ierze chrześcijańskiej. W  ten  p ro g ram  dz ia łan ia  K ościoła w obec osób rozw ie
dzionych włączył się ks. J. Z i e l i ń s k i  p rzez  swoją p racę  dok to rsk ą  -  jak  pod a je  
je d e n  z R ecen zen tó w  rozpraw y. A u t o r  postaw ił sobie za cel „zbadan ie  św iado
m ości istotnych obow iązków  m ałżeńskich  w śród chrześcijan  rozw iedzionych w a r
chid iecezji w arm ińskie j o raz  u kazan ie  m ożliwych środków  oddziaływ ania, by tę  
św iadom ość w zm ocnić” (s. 237).

P rzed ło żo n a  R adzie  W ydziału dysertac ja  d o k to rsk a , liczy 252 strony i sk łada 
się ze spisu treści, wykazu skrótów , bib liografii, w stępu , czterech  rozdziałów , za 
kończen ia  o raz  aneksów .

R ozdział I om aw ia nauczan ie  K ościoła dotyczące istotnych obow iązków  m ał
żeńskich. A u t o r  p rzedstaw ia je  w o p arciu  o do k u m en ty  K ościoła pow szechnego, 
w  szczególności nauczan ie  V aticanum  II, d o kum en ty  posoborow e m .in. K odeks 
Praw a K anon icznego  z 1983 roku  o raz  d o k u m en ty  E p isk o p a tu  Polski. N astępn ie  
om aw ia poszczególne obow iązki m ałżeńskie tj. trw an ie  we w spólnocie m ałżeń 
skiej, obow iązek w ierności m ałżeńskiej, tro skę  o  d o b ro  w spółm ałżonka i obow ią
zek  w ychow ania po tom stw a.
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W  rozdziale  II ks. J. Z i e l i ń s k i  w yjaśnia genezę, h isto rię , i ak tua lny  stan  a r
chid iecezji w arm ińskiej. Ta część rozpraw y zaw iera  p rzed e  wszystkim  ch arak te ry 
stykę b ad an e j zbiorow ości tj. ludności archidiecezji w arm ińskiej ze szczególnym  
uw zględnieniem  osób rozw iedzionych żyjących na  jej te ren ie . Z  danych statystycz
nych d la w ojew ództw a w arm ińsko-m azursk iego  -  podanych  przez A u t o r a  -  wy
nika, że  w  1998 roku  na zaw artych 8269 m ałżeństw  zaistn iało  2023 rozwodów. 
D o k t o r a n t  zauw aża, że w latach  1991-1997 bardziej w zrosła liczba rozw odów  
na wsi niż w m iastach . G łów ną przyczynę takiej sytuacji u p a tru je  on  w b rak u  p o ro 
zum ien ia  m iędzy m ałżonkam i, negatyw nym  oddziaływ aniu środków  m asow ego 
p rzekazu , rozluźn ien iem  zasad  religijnych i m oralnych, b ezrobociu , a w p rzypadku  
wsi u p a d k u  Państwow ych G osp o d ars tw  R olnych, co znacznie naruszyło  rów now a
gę życia pryw atnego  i m ałżeńsk iego  m ieszkańców  wsi. Swoje b ad an ia  ks. J. Z i e 
l i ń s k i  o p a rł na  430 w ypow iedziach ankietow ych p rzeprow adzonych  w 15 p a ra 
fiach arch id iecezji w arm ińskiej. O p is badanych  osób ilustrow any jest licznymi ta 
belam i. Szczególnie in teresu jący  jes t fragm en t om aw ianego  rozdziału  II dysertacji 
dotyczący stosunku  badanej grupy do  w artości chrześcijańskich.

R ozdział III poświęcony jest szczegółowej analizie zgrom adzonego m ateria łu  em 
pirycznego w postaci odpowiedzi respondentów  nt. istotnych obowiązków m ałżeń
skich. U kazano  tu w sposób ogólny stosunek osób rozwiedzionych do  instytucji m ał
żeństw a i rodziny, a następnie  do istotnych obowiązków m ałżeńskich. Najważniejszy
mi celam i m ałżeństw a zdaniem  respondentów  jest zrodzenie i wychowanie po to m 
stwa, zapew nienie w zajemnej pom ocy o raz  stw orzenie głębokiej wspólnoty życia.

W  IV  rozdziale ks. J. Z i e l i ń s k i  w o p arc iu  o  wyniki b adań  przedstaw ione  
w p o p rzed n im  rozdziale fo rm u łu je  wnioski duszpastersko-kanonistyczne. Je d n o 
cześnie p odejm uje  on p ró b ę  u k azan ia  właściwych k ierunków  dzia łań  w arch id iece 
zji w arm ińskie j, k tó re  by zm ierzały  do  należytego przygotow ania kandydatów  do  
m ałżeństw a i w zm ocnienia w śród w iernych św iadom ości istotnych obow iązków  
m ałżeńskich . W łaściw e przygotow anie do  m ałżeństw a, p om oc d u szpasterska  
i p raw n a  m ałżeństw om  szczególnie tym przeżywającym  tru dnośc i pow inna  -  zda
n iem  A u t o r a  -  zapob iec  tak  dużej liczbie rozwodów. W  rozdziale IV  n a  uw agę 
zasługuje  w eryfikacja pięciu h ip o tez  postaw ionych przez A u t o r a  we w stęp ie  roz
prawy. Pierw sza h ipo teza  stw ierdzająca, że tylko część resp o n d en tó w  identyfikuje 
się z n au k ą  K ościoła, dotyczącą obow iązków  m ałżeńskich  po tw ierdziła  się w toku 
podjętych  badań . B adan ie  św iadom ości rozw iedzionych po tw ierdza d ru g ą  h ip o te 
zę tj. o  wyższej św iadom ości istotnych obow iązków  m ałżeńskich  u  kob iet w p o ró w 
nan iu  z m ężczyznam i. Trzecia h ip o teza, że osoby sam o tn e  znają lepiej i częściej 
ak cep tu ją  obow iązki m ałżeńskie niż osoby rozw iedzione żyjące w pow tórnych 
zw iązkach, n ie znalazła  po tw ierdzen ia . C zw arta  h ipo teza  o  wyższej św iadom ości 
obow iązków  m ałżeńskich  w śród osób  żyjących w uregulow anym  kanoniczn ie
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związku w sto su n k u  do żyjących w zw iązkach n iekanonicznych , n ie po tw ierdza  się 
w  pełn i. P ią ta  h ip o teza, w skazująca, że osoby rozw iedzione m ieszkające na wsi 
i m niejszych m iastach  m ają wyższą św iadom ość obow iązków  m ałżeńskich  od 
m ieszkających w w iększych m iastach, zo sta ła  po tw ierdzona.

R easum ując, m ożna  przytoczyć o p in ię  jed n eg o  z R ecenzen tów , że ks. J. Z i e 
l i ń s k i  p o d ją ł p o trzeb n y  i ak tualny  tem a t dotyczący św iadom ości obow iązków  
m ałżeńskich  u  osób  rozw iedzionych. P rzep row adzone  przez  niego b ad an ia  socjo
logiczne zam ieszczone w op tyce kanonicznego  p raw a m ałżeńsk iego  przyczyniają 
się do  rozwoju kanonistyk i polskiej. Poza tym propozycje  działalności d u szp aster
skiej w śród m ałżeństw  z pew nością okażą  się p rzy d atn e  zwłaszcza w archidiecezji 
w arm ińskiej.

R ad a  W ydziału P raw a K anonicznego  UKSW , b io rąc  p o d  uw agę wyniki egzam i
nu  dokto rsk iego , w a lo r naukow y przed łożonej p racy  właściwy dla rozpraw  d o k to r
skich, op in ie  recen zen tó w  o raz  pozytywny wynik ob rony , n ad ała  ks. Jackow i Z i e 
l i ń s k i e m u  sto p ień  naukow y d o k to ra  nauk  praw nych w zakresie  p raw a k an o 
nicznego.

B ożena Szew czul

DOKTORAT KS. LUCJANA ŚWITO

D n ia  11 g ru d n ia  2001 ro k u  na W ydziale Praw a K anonicznego  U niw ersy tetu  
K ardynała  S te fan a  W yszyńskiego w W arszawie odbyła  się publiczna o b ro n a  pracy 
doktorsk iej ks. L ucjana  Ś w i t o ,  abso lw enta  w spom nianego  wyżej W ydziału, ka
p łan a  arch id iecezji w arm ińskiej. K siądz L. Ś w i t o  przedłożył R adzie  W ydziału 
rozpraw ę pt. „W ykluczenie bonum  prolis w doktryn ie  i orzecznictw ie R oty  R zym 
skiej” , n ap isan ą  p o d  k ierunk iem  ks. p rof, d ra  hab. W ojciecha G ó r a l s k i e 
g o  (U K SW ). W  c h arak te rze  recenzen tów  wystąpili: ks. p ro f. U K SW  d r hab. H e n 
ryk S t a w n  i а  к o raz  ks. d r  hab . S tanisław  P a ź d z i o r .

W ykluczenie p rzez  n u p tu rien ta , pozytywnym ak tem  woli, jed n eg o  z istotnych 
e lem en tów  m ałżeństw a, pow oduje  jeg o  n iew ażność, jak  wynika z kanonu  1101 § 2 
K odeksu  P raw a K anon icznego  Ja n a  Paw ła II. A  poniew aż bonum  prolis stanow i 
jed e n  z istotnych e lem en tó w  m ałżeństw a, stąd  jego  w ykluczenie sku tku je  niew aż
nością tego  związku. W yelim inow anie lub  ogran iczen ie  p rokreacy jnego  w ym iaru 
m ałżeństw a co raz  bardziej upow szechnia  się we w spółczesnym  św iecie, p ro p ag u ją 
cym nowy m odel życia. Potom stw o sta je  się dla m ałżonków  ciężarem  a naw et złem  
koniecznym . Sytuacja tak a  znajdu je  swe odzw iercied len ie  w sądach  kościelnych, 
gdzie coraz częściej rozpatryw ane są sprawy o  n iew ażność m ałżeństw a, k tó rego


